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/Wydanie poranne,/

FRONTU IHEMIECKO-SO^ĘCKIEGO, ■ (
-r* Londyn, 21/V /R/ Korespondent

Routera w Sztokholmie donosi, że w 
środę w nocy nadeszły tam zarówno z 
Moskwy, jak i z Berlina wiadomości o 
nowych 1 jeszcze gwałtowniejszych 
walkach czołgów na .froncie pod Char 
kowem, Niemcy 12 godzin po ogłoszę—" 
hiu«zwycięstwa”na półwyspie Kerczeń 
śkim. oznajmili, że ciężkie walki to 

------ezą się dalej dokoła Jcnikalc oraz 
samego Korczu'i że na północ od Ta- 
ganrogu Rosjanie nieustannie przeciw 
nacierają.

Dokoła Charkowa wojska marsz, 
Timoszenki postąpimy znowu i zajęły 
szereg nowycn puzycji. Kilka niomioc 
kich przcciwuderzeń odparto, zadaw 
szy ^lemconl ciężkie straty. Radio -• 
moskiewskie doniosło, że wyrwa w 
niemiectkich liniach staje się stop 
niowo szersza i głębsza. Wojska so­
wieckie uderzają energicznie, rzu­
cając do walki czołgi ,kawalerię i 
lotnictwo, Niemcom nie da je się cna 
su do ^.stabilizowania pozycji na 
froncie. Marszałek v.Bock ściąga 
swe odwody i rzuca je wprost do wal 
ki, nic może jednak powstrzymać par 

- ■ cia sowieckiego. Po stronie niomieć 
kiej walczy)zmotoryzowana piechota 
jak i zmasowane 1 oddziały pancerno, ’ 
lecz posuwanie się wojsk sowiec­
kich na południc od Charkowa w kie­
runku na Połtawę .oraz wzdłuż linii 
Charków 4 Zapóroże rozwija się na­
dal, Niemcy posługują się również 
spadochroniarzami, chcąc za wszelką 
cenę powstrzymać manewr rosyjski, 
który grozi sparaliżowaniem planów 
Hitlera w zakresie ogólnej ofensywy, 
W Berlinie zaznaczają jednak, że 
nic nadeszła jeszcze chwila, ani nic 
wybrano jeszcze miejsca, w którym 
nastąpi główne-•uderzenie. Na temat 
przeciwuderzeń wojsk niemieckich na 
skrzydło sowieckie między Barwienko 
wo a Izjum nic nadeszło zbyt wiele 
^X^S^foni^nie zauważają, że • Ni cm a 

cy zachowują na ogół milczenie w 
sprawie swej kontrofensywy, co 
prawdopodobnie świadczy, ze nie są 
pewni jej wyniku. Ofensywa marszał 
kd Timoszenki rozwija się obecnie 
powoliv Osiągnęła ona jednak głów 
•ny swój dći ,miahowic ie doprowadzi 
ła do wyniszczenia zarówno znacz­
nych ilości wojsk niemieckich, jak 
i sprzętu wojennego wroga. Straty •' 
bowiem Niemców są już olbrzymicf 
W ciągu ub, paru “dni na jednym pyl 
ko . odcinku frontu, pod Charkowom 
zniszczono-250 niemieckich czołgów, 
cę zresztą świadczy p potencjale 
pancernych jednostek Hitlera, rzu 
conyęh do powstrzymania ofensywy 
Timoszenki, Nigdy jeszcze dotych­
czas armia niemiecka nic pastosowa 
ła czołgów w takich ilościach 
na- tak stosunkowo niewielkim odcin 
ku frontu,

Zadiętc walki toczą*się  również 
na wielu odcinkach frontu pod. Le­
ningradem, gdzie wojska sowieckie, 

-'wspierane przez czołgi, artylerie, 
i lotnictwo, prowadzą działalność " 
zaczepną, Niemcy., chcąc stawić jak 
najsilniejszy oper, muszą rzucać'- 
do walki swoje odwody, przygotowa 

• nc do wiosennej ofensywy, Kcmuąika 
ty sowieckie stwierdzają, że inicja 
tywa w działaniach lądowych pozęsta 
je w ręku dowództwa sowieckiego, a 
lotnictwo rosyjskie pakuje w po­
wietrzu. Wojska sowieckie odcięły 
niedawno jedną z głównych -dróg, 
którą szły zaopatrzenia dla dwóch 
garnizonów. niemieckich,
Salki w libij,

Londyn,21/V /Radio/ Na Zachód .. 
niej Pustyni rozgrywają się. walki . 
bez większego narazić znaczenia,Na 
południowym odcinku frontu zmuszono- 
drobne oddziały wroga do wycofania 
się. Również na północnym odcinku , 

. frontu doszło do starć ó lokalnym 
8%gig^S6P^rBff,trwQłQ. 2WsKŁa '



AKCłń " LOTNIOT. A BRYTYJSKIEGO ŃA 
ZACHODZIE, •

Londyn. 21/V /Radio/ Samoloty 
brytyjskie nacierały wczoraj na że 
f-lugę. wroga w pobliżu pieppe i Le 
Lvre, Dwa statki nleprzy iaeiela 
ostały poważnie uszkodzone.

LusŁd • jh ie holerdrcy) lro jidsji.
~Toadyn."51/V / Kleił o/ Brosa~szwe 
doniosła, żc Niemcy zm poczęli 

z siodłać Hol ndróv: i.? Ros,; i na 
ęzkie roboty. Każdy H-lender,któ 
nie bodzie pracował, będzie ,?oz 

ćc-m '.ładz niemieckich, erzesiodle
do .Rzeszy. z ziemi c j czy ste j.

r
• URCHILLA.

Londyn,21/V /.Radio/ 7, izbie 
Lmin i Izbie Lordów prowadzono 
były dyskusje na temat wydarzeń wc 
j enny ch. i/; • in, wysunięte z ag idn le­
nie, czy ogólna strategia brytyjska 
jest edpewiednia. Stwierdzono przy 
tym, że premier Churchill jest isto . i 
tnym twórcą wytycznych polityki wo 
.jennej Anglii i on kieruje jej po­
sunięć lani 1 v:c j ermymi. Dy skus j a wyka 
zała, że zaufanie parlamentu, jak i 
opinii publicznej v; Anglii do prem­
iera Churchilla jest powszechne i 
głęboko zakorzenione, mimo takich 
czy innych zastrzeżeń,jakie budzą 
niektóro wypadki wojenne.

Debatę w Izbie Gmin zakończył 
przedstawiciel rządu Sir Stafford 
Cripps. Stwierdził on, że pomoc dla 
Rosji będzie miała pierwszeństwo w . 
stosunku do innych potrzeb wojny.Bem 
bardowanie Niemiec przez lotnictwo 
brytyjskie posiada istotne znacze­
nie dla frontu wschodniego, Anglia 
nie zamierza jednak ograniczyć się/ 
tylko do bombardowań. Przystąpi ona 
w stosownej chwili do uderzenia na 
kontynent po jak najbardziej starań 

, nym przygotowaniu tego * * man.ćAATrujJSta 
tnie słowa ministra Crippsa, a. zwłusż 
cza określenie o "starannym’przyjoto 
waniu ofensywy .przyjęła Izba Gmin 
oklaskami,

ALT-yCO'*! POLSKIE Z JEROZOLIMY.
•Tcrcsolir:ia.Sl/v /<?/ Radiosta- 

oj?. :;i':"erozo2.1-”i9 nadawać tfętele ol 
niedzieli ma,"a aulyc.ję w języku 
polskim •: godziny 13 do 13,30 co­
dziennie. Stację jerozolimską siu 
c-hcć można na fali 449 m*

WIĘCEK Vv’IKTOR z Gorlic poszukiwa­
ny przez braci. Wszelkie ’wiadomości 
kierować proszę do redakcji biulety 
nu -’’Ku Wolnej Polsce”.

SPRZYlKIERZENI; 0SIi>GI-ELI BRZL'AGE W " 
-PRODUKCJI SaMOLOTO.7. '

Londyn. 21/V /Radio/ Vv Waszyngto 
nie stwierdzono, ; e sprzymierzeni 
budują dwa razy' więcej samolotów Od 
państw ”osii?, Mianówicie produkcja 
sojuszników wynosi --<,e,uO aparatów 
miesięcznie, a ”os?_' 4,100.

BRY®TŚK1E 'MvICLUIY NAD DAKAREM.
Londyn,21/V /R/ 77 Vichy wydano 

półoflojalny komunikat,który twierdzi 
że według doniesień z Dakaru brytyj 
skie samoloty krążyły w dniu 10 bm. 
nad Francuską Afryką Zachodnią. Je­

den samolot został ostrzelany przez 
francuskie działa .p-lot,. i zmuszony 
do ląc):;;ania \*ł  Conacry. Inny bryty j 
ski samu Ir : z ostał również znuszo- 
r.y dc lądowania w tych samych oko- 
j.ic znoś ciach w dniu 18 bm. w porcie 
Bcuet.

L rlyni- nie ukazało się do 
oświa >z 

niu na v?2- temat.

7M.RYKA U /TRAKA LAP.TVTIKI.
Waszyngton.bl/v" /r/ W miaroduj 

ryoh lołr. 3? un-_ry kańskich stwierdza 
d mm/rał hoover,który stoi na 

30cle mis.i St,Zjednoczonych w Mar­
tynice, nie stosował pogróżek wo- 
bec tari‘3j czcr;o v;yscklego francuz,- 
kiego komisarza adm,Roberta, Admi­
rał Hoc ver jedynie ost?~zegł admlra 
ła Roberta, żc jeżeli odrzuci on Są 
dania St.Zjednoczonych w sprawie u- 
nioruchcmlenia zakotwiczonych u brze 
gów Martyniki okrętów, nie będzie *n  
uwalany przez rząd amerykański za 
najwyższą władzę na Martynice na ■ 
czas tm/jania wojny. VJ wypadku od*  
rzucenia przez. adm.Roberta żądań 
St. Z jednoczonych, rząd amerykański 
muslałby przejąć ną siebie -opiekę ’ 
nad posiadłościami' francuskimi aż 
do chwili zakończenia wojny.

Amerykański minister spraw za­
granicznych Cordel Hull oświadczył, 
że rozbrajanie okrętów francuskich 
będzie ukończona za 5 dni.

DZTAŁ/1NL4 IvA PACYFL'IT.
Mc Ib cumo. 21/V /r/ Komunikat, wy 

dany przez kwaterę główną sprzymio 
rzonyoh w Australii, donosi, że Id 
nictvjo sojusznicze bombardowało po 
zycjo wroga w Dilli oraz Koopang na 
wyspie Timor. Zniszczono tam kilka 
samolotów1 japońskich na lotnisku, 
wzniecaj 4c liczna pożary wśród za 
budowali. 12 samolotów japońskich u- 
siłowało bombardować Port Moresby 
na Nowej gwinei, lecz natknęło się 
na opór samolotów sprzymierzonych, 
które uszkodziły 4 aparaty wroga.


